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Kodeks zachowania w lesie
► O g ie ń  to  w ie lk ie  z a g ro że ­

n ie  d la  la s u . S p a c e ru ją c  po 
le s ie  z re z y g n u jm y  z  p a le n ia  
p a p ie ro s ó w , n ie  ro z p a la jm y  
ogn iska  i n ie  u ż y w a jm y  o tw a r­
te g o  o g n ia .

► U p ra w y  leśne  o b ję te  są  za ­

kazem  w stęp u . N ie  w ch o d z im y  
na n ie  i n ie  n iszczym y m ło d ych  
roś lin . Zakazem  w s tę p u  ob ję te  
są  ró w n ież  obszary, na k tó rych  

d rz e w a  n ie  p rz e k ro c z y ły  w y ­
so ko śc i 4  m e tró w .

► Las to  n ie  m ie js c e  d la  sa ­

m o c h o d ó w . N ie  w je ż d ż a jm y  
na d ro g i leśne  i p a rk u jm y  t y l ­
ko  w  m ie js c a c h  o d p o w ie d n io  
o z n a k o w a n y c h .

► Las m a  s w o ic h  m ie s z k a ń c ó w . B ę d ą c  w  le s ie  z a c h o w u jm y  s ię  c ic h o  i z ro zw a g ą . 

Je s te ś m y  tu  g o ś ć m i.

► Las to  n ie  d a rm o w e  w y s y p is k o  ś m ie c i. W szys tko  to , co  p rz y n o s im y  d o  la su , z a b ie ­

ra jm y  ze sobą .

► O bo zow iska  m ożna  ro zb ija ć  ty lk o  na po la ch  b iw a k o w y c h  i m ie jsca ch  o zn a kow an ych .
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► K onn o  m o żn a  p o ru sza ć  s ię  

po lesie  w y łą czn ie  po w y ty c z o ­
n ych  d o  te g o  ś c ie żka ch .

► P ies  n ie  je s t  n a tu ra ln y m  

m ie s z k a ń c e m  la s u  i p o w i­
n ie n  p o d c z a s  s p a c e ru  b y ć  

b e z w z g lę d n ie  t r z y m a n y  na 

sm yczy.

► W  lesie  m o żna  zb ie rać  g rzy ­

b y  i in n e  p ło d y  ru n a  leśnego. 

N ie  n is z c z m y  je d n a k  g rz y b ó w  
n ie ja d a ln y c h  i ty c h , k tó ry c h  

n ie  znam y.

► N ie  n is zczm y  i n ie  z a b ie ra j­

m y  be zm yś ln ie  n iczego z lasu. 
N ie k tó re  g a tu n k i m o gą  z n a jd o ­
w a ć  s ię  po d  o c h ro n ą .

► W ie le  z w ie rz ą t p o z o s ta w ia  

s w o je  m ło d e  bez o p ie k i o d ­
w ie d z a ją c  je  p o d cza s  k a rm ie n ia . N ie  z o s ta ły  p o rzu co n e , n ie  p o w in n iś m y  ich  w o b e c  

te g o  z a b ie ra ć  d o  d o m u .

► Las to  n ie  m ie js c e  d la  z w ie rz ą t h o d o w la n y c h , k tó ry c h  n ie  w o ln o  w  n im  w y p a s a ć .

► O w s z e lk ic h  n ie p o k o ją c y c h  s y tu a c ja c h  i n ie d o z w o lo n y c h  z a c h o w a n ia c h  z a w ia d o m  

s łu ż b ę  le śn ą , a w  p rz y p a d k u  d o s trz e ż e n ia  o g n ia  - s tra ż  p o ża rn ą .

W  L E S IE  M O Ż N A  Z N A L E Ź Ć  SPO K Ó J I Z A D U M Ę , O B C O W A Ć  Z  N A T U R Ą , 
S Z A N U J M Y  LAS I JEG O  M IE S Z K A Ń C Ó W

L a to  za p a s e m , k o n ie c  ro ku  

szkolnego, u rlo py  i ogó ln ie  w ię ­
cej w o ln e g o  czasu . Z a pew ne  

w ie lu  z nas będzie chc ia ło  spędzić  go 
na ło n ie  n a tu ry  i w  lesie - szczegó l­
n ie, że zaczyn a ją  d o jrze w a ć  ch ę tn ie  
zb ierane jagody i poz iom ki, a za parę 
tygodn i, o  ile spadnie  trochę  deszczu, 
p o ja w ią  s ię p ie rw sze grzyby. Póki co, 
m a m y  w  lesie suszę i w  ca łe j W ie l- 

kopo lsce  ba rdzo  w yso k ie  zagrożenie 
pożarowe. N adleśniczy N adleśn ictw a 
Jarocin nie w prow adza na razie zaka­
zu w e jśc ia  do  lasu, a le  p o w in n iś m y  
za ch o w a ć  w  n im  szczegó lną  os troż ­
ność i uw agę, aby w  razie pożaru na­
ty c h m ia s t a la rm o w a ć  S traż Pożarną 
i N a d le śn ic tw o .

P rzed „s e z o n e m  o g ó rk o w y m ” 
c h c e m y  p rz y p o m n ie ć  c z y te ln ik o m  
p o d s ta w o w e  z a s a d y  u d o s tę p n ia ­
n ia  la s ó w , a b y  c z e rp ią c  z  n ic h  
ró ż n o ro d n e  d o b ra , w  z a m ia n  n ie  
„o b d a ro w y w a ć ”  ic h  p ro b le m a m i 
i za g ro ż e n ia m i.

Z  p e w n o ś c ią  n a jw ię k s z y m  z a ­
g rożen iem  d la  lasu je s t og ień, d la te ­
go  na jego  te re n ie  o raz  w  od le g łośc i 
d o  1 0 0  m  o d  g ra n ic y  lasu za b ra n ia  
s ię  ro z p a la n ia  o g n ia  i ko rz y s ta n ia  

z o tw a r te g o  p ło m ie n ia .  O g n is k o  
m o żna  ro z p a la ć  je d y n ie  w  w y z n a ­

czonych  do  tego  ce lu  m ie jsca ch , a le  
p rzy  o b e cn e j p o godz ie  p ra k ty c z n ie  
ta k ż e  tu  p o w in n iś m y  z re zyg n o w a ć  
z je g o  p a le n ia . B a rd zo  du że  ryzyko  
c ią g n ie  za so b ą  pa le n ie  p a p ie ro só w  
w  les ie  i w y rz u c a n ie  n ie d o p a łk ó w  
z  ja d ą c y c h  s a m o c h o d ó w  i p o c ią ­
gó w . To w ła ś n ie  p rz y  d ro g a c h  i t o ­
ro w is k a c h  w y b u c h a  n a jw ię k s z a  

ilo ś ć  p o ża rów .
Je ś li m o w a  o s a m o c h o d a c h , to  

n a le ży  p a m ię ta ć , że n ie o zn a czo n e  
d ro g i leśne n ie  są  u d o s tę p n io n e  d o  
p o ru sza n ia  s ię  po  n ic h  p o ja z d a m i 
s p a lin o w y m i. Także p a rko w a ć  m o ż­
na je d y n ie  w  o z n a k o w a n y c h  i w y ­
zna czonych  d o  tego ce lu  m ie jsca ch . 
Do lasu m ożna  w je c h a ć  ty k o  w tedy, 
g d y  d roga  o zn a czo n a  je s t z n a k a m i 
in fo rm u ją c y m i, że p ro w a d z i ona  do 
osa d y  leśne j, le śn iczó w k i, p a rk in g u  

lu b  inne go  o g ó ln o d o s tę p n e g o  m ie j­
sca . N a le ży  z w ró c ić  tu ta j u w a g ę , 
że  z a s a d y  te  ty c z ą  s ię  ró w n ie ż , 
a m oże przede w szys tk im , u ży tko w ­
n ik ó w  s a m o c h o d ó w  te re n o w y c h , 
m o to c y k li c ro s s o w y c h  i q u a d ó w , 
k tó rz y  n ie s te ty  w  o s ta tn im  czas ie  
n a g m in n ie  ła m ią  p rz e p is y  U s ta ­
w y  o la s a c h . O p ró cz  w je ż d ż a n ia  

d o  lasu  i n is zcze n ia  d ró g  le śn ych , 
p ło s z ą  z w ie rz y n ę , n is z c z ą  g le b ę  
i ro ś lin n o ś ć , c z ę s to  b ę d ą c ą  p o d  
o c h ro n ą , a n ie rz a d k o  po  z je c h a n iu  
z d u k tó w  leśnych , n iszczą  z w ie lk im  
t ru d e m  s a d z o n e  i p ie lę g n o w a n e  
u p ra w y  i m ło d n ik i.  W a rto  z p e w n o ­
ś c ią  z a s tą p ić  h a ła ś liw e  i e m itu ją c e  

s p a lin y  p o ja z d y  na row e r, k tó ry m  
bez p rze szkó d  m o ż e m y  p o ru sza ć  

s ię  po  le ś n y c h  te re n a c h .
O b e c n ie  c o ra z  w ię c e j o s ó b  

p r e fe r u je  r ó w n ie ż  w y p o c z y n e k  
w  s io d le . Ja zd a  ko n n a  w ią ż e  s ię  
z p e w n o ś c ią  z b a rd zo  b lis k im  ko n ­
ta k te m  z p rz y ro d ą  i na p e w n o  d a je  
n ie z a p o m n ia n e  w ra ż e n ia . N ie s te ty  
i ta  fo rm a  a k tyw n o śc i n ie  je s t z u p e ł­

n ie  o b o ję tn a  d la  ś ro d o w is k a  i g o ­
s p o d a rk i le śn e j, p rze d e  w s z y s tk im  

ze  w z g lę d u  na u s z k a d z a n ie  d ró g ,

n is z c z e n ie  ś c ió łk i,  g le b y  i ro ś lin . 
D la te g o , a b y  w je c h a ć  k o n n o  d o  
lasu , n a le ży  n a jp ie rw  u z g o d n ić  to  
z  m ie js c o w y m  le ś n ic z y m , k tó r y  

e w e n tu a ln ie  w s k a ż e  tra s ę , ja k ą  
m o ż n a  s ię  p o ru s z a ć , a n a jle p ie j 
w y s tą p ić  d o  N a d le ś n ic tw a  o w y ­
zn a cze n ie  w  s w o im  te re n ie  śc ieżek  
i s z la k ó w  k o n n y c h .

N a w y c ie c z k i w  te re n y  leśne  
z a b ie ra m y  b a rd zo  częs to  psy. Jeś li 
n ie  ch ce m y , że b y  na sz  to w a rz y s z  
w  p o gon i za sa rn ą  czy  z a ją ce m  n ie  
w r ó c i ł  i z a b łą d z ił ,  m u s im y  t r z y ­
m a ć  go  na sm yczy , ty m  b a rd z ie j, 
że b a rd z o  c zę s to  m o że  s tw a rz a ć  
za g ro że n ie  d la  z w ie rz ą t le śn ych .

C hoc iaż  w iększość lasów  w  Pol­
sce  je s t  p a ń s tw o w y c h  i p rze z  to  
o g ó ln ie  d o s tę p n y c h  d la  sp o łe c z e ń ­
s tw a , n a le ży  p a m ię ta ć , że n ie k tó re  

je g o  fra g m e n ty  m o g ą  z o s ta ć  o b ję te  
s ta ły m  lu b  o k re s o w y m  z a k a z e m  
w s tę p u .  W  c z a s ie  n a jw ię k s z e g o  
zagrożen ia pożarow ego N ad leśn iczy  
m oże  w p ro w a d z ić  zaka z  w s tę p u  do 
la s u , c o  z o s ta je  o g ło s z o n e  p rze z  
ro z w ie s z e n ie  in fo rm a c j i  w  m ie j­
s c o w o śc ia ch  p rzy le g łych  d o  lasów . 
O k re s o w y  z a k a z  w p ro w a d z a  s ię  
ró w n ie ż  w  p rz y p a d k u , g d y  w  les ie  
w y k o n y w a n e  są  za b ie g i g o s p o d a r­
cze  z w ią z a n e  z h o d o w lą , o c h ro n ą  

lasu  lu b  p o zy s k a n ie m  d re w n a . N ie  
w s z y s c y  je d n a k  w ie d z ą , że  s ta ły m  
zakazem  w s tę p u  ob ję te  są  np . up ra ­
w y  i m ło d n ik i leśne o  w yso ko śc i do  

4  m , p o w ie rz c h n ie  d o ś w ia d c z a l­
ne i d rz e w o s ta n y  n a s ie n n e , o s to je  
z w ie rz ą t, ź ró d lis k a  rze k  o ra z  o b ­
sza ry  zag rożon e  e ro z ją  (n p . lasy  na 

w y d m a c h  n a d m o rsk ich ). W szystk ie  
te  obszary, oczyw iśc ie  op rócz  u p ra w  
i m ło d n ik ó w , p o w in n y  być oznaczo­

ne w  te re n ie  s p e c ja ln y m i ta b lic a m i 
z n a p is e m  „z a k a z  w s tę p u ”  o ra z  
o k re ś le n ie m  p rz y c z y n y  i te rm in u  
o b o w ią z y w a n ia  za ka zu .

Do innych  po d s ta w o w ych  zasad 
korzystania z te re n ó w le śn ych  należą 
pow szechn ie  znane, ale i pow szech­
nie łam a ne  zakazy b iw akow an ia  poza 

m ie jsca m i o zn a ko w a n ym i i p o la m i 
b iw a k o w y m i,  za ka z  z a ś m ie c a n ia , 
n iszczenia lub  uszkadzania  grzybów , 
d rzew , k rze w ó w  i in n ych  roś lin . N ie  
w o ln o  ró w n ie ż  rozgarn iać  i zb ie rać  
ś c ió łk i, w yp a sa ć  zw ie rzą t gospoda r­

sk ich , p łoszyć, c h w y ta ć  czy  zab ija ć  
d z iko  ży jące  zw ie rzę ta . C h w y ta n ie  
z w ie rz ą t od nos i s ię  także  do  fa k tu , 
że często  ch cą c  po m óc  m a ły m , p o ­

rzu co n ym  sa renkom  czy za jączkom  
za b ie ra m y  je  d o  d o m u  lu b  og rodu 
zoo logicznego. W  ten  sposób ro b im y  
im  n iestety k rzyw dę , pon iew aż nie są 
one p rzew ażn ie  opuszczone , a je d y ­
nie pozostaw ione w  ukryc iu  na kró tk i 
okres p o m ię d zy  k a rm ie n ia m i.

W szystkie  powyższe zasady udo- 
s tę p n ia n ia  la só w  re g u lu je  U s ta w a  
o lasach z d n ia  2 8  w rześn ia  1 9 9 1  r. 
w  rozdzia le  5 . A by  w  pe łn i bezp iecz­
n ie  i w  d b a ło śc i o  p ię kn o  i u ro k  na ­

szych lasów  korzystać z ich w a lo rów , 
p a m ię ta jm y  p rzyn a jm n ie j o po ds ta ­

w o w y c h  zakazach i og ran icze n iach . 
Las je s t w ie lk i i z p e w n o śc ią  zna j- 

dz iem y w  n im  dużo m iejsca do  od po ­
czynku , a z a ch ow u jąc  pe w n e  zasady 
p o zo s ta w im y  także  m ie jsce  do  życia  
zw ie rzę to m  i ro ś lin om .

O p ra c o w a ł R A F A Ł  B IE R N A C IK
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Aparat 
za kapliczkę

U ro c z y s to ś ć  w rę c z e n ia  
na g ró d  i w y ró ż n ie ń  o d b y ta  
s ię w  po n iedz ia łe k  2  czerw ca 
w  s ie d z ib ie  N a d le ś n ic tw a  
J a ro c in . N a ro zs trzyg n ię c ie  
k o n k u rs u  „S z u k a m y  k a p li­
c z e k "  d o ta r ta  ty lk o  c z ę ś ć  
u cze s tn ikó w . Z e b ra n ych  p o ­
w ita ł  n a d le ś n ic z y  K rz y s z to f 
S z w a rtz . - W id z ę  z n a jo m e  
tw a rze . B a rd z o  s ię  c ie szę , 
ż e  m a m y  s ta ty c h  u c z e s t ­

n ik ó w  n a s z y c h  ko n ku rsó w . 
Ten k o n k u rs  z w ią z a n y  je s t  
z  a k c ją  p r z y w r a c a n ia  p a ­

m ię c i  o h is to r i i  la s ó w  p a ń ­

s tw o w ych , n a d le ś n ic tw a  i  to  
n ie  ty lk o  n a  te re n ie  p o w ia tu  
ja ro c iń s k ie g o , b o  na sza  je d ­

n o s tk a  z n a jd u je  s ię  n a  te re ­
n ie  k i lk u  p o w ia tó w . O kaza to  
s ię , ż e  w  n a s z y c h  la s a c h  
k a p lic z e k  n ie  b ra k u je . N ie ­
k tó re  są  p ię k n ie  p o ło ż o n e ,  
z a d b a n e  i  w ią ż ą  s ię  z  n im i  
c ie k a w e  h is to r ie .  D la te g o  
w y d a w a ło  n a m  s ię , że  je s t  
to  c ie k a w y  te m a t.  F o rm u ­
la  k o n k u rs u  b y ta  o tw a r ta  
i  d la te g o  z d a rz a ły  s ię  z a ­
ró w n o  p ra c e  w  fo rm ie  k a -

u p o m in k i - m a te ria ły  pośw ię ­
co n e  flo rz e  i fa u n ie . W  k o n ­
k u rs ie  u c z e s tn ic z y ły  d w a  
ro d z e ń s tw a  - A n n a  i P io tr  
F rą cko w ia k  o raz  M a g d a le n a  
i A d a m  S tra b u rzyń scy , k tó ­
rym  w  p rzygo to w a n iu  ka ta lo ­
g ó w  o b ie k tó w  sakra lnych  p o ­
m a g a ł d z ia d e k  - re g iona lis ta  
Jan Jajor. U czestn icy  ch w a lili 
n a d le ś n ic tw o  za o rg a n iza c ję  
ko n ku rsó w  po św ię conych  h i­
s to r ii i w n io s k o w a li, ab y  b y ło  
ic h  z n a c z n ie  w ię c e j.  N a d ­
le ś n ic z y  K rz y s z to f S z w a rtz  
z a c h ę c a ł, a b y  osoby, k tó re  
b ę d ą  m ie ć  ko le jn e , z d ję c ia  
k a p lic z e k , f ig u r  c zy  k rzyży  
z n a jd u ją c y c h  s ię  na te re n ie  
lasów , p rz y n o s iły  je  d o  n a d ­
le ś n ic tw a  w  J a ro c in ie . -  B yć  
m o że  ud a  n a m  s ię  to  w yd a ć  
w  fo rm ie  ja k ie g o ś  w yd a w n ic ­

tw a  - p o w ie d z ia ł.
D la  E dy ty  R y c h te r b y ł to  

ju ż  k o le jn y  k o n k u rs , o rg a n i­
z o w a n y  przez  n a d le ś n ic tw o , 
w  k tó ry m  b ra ła  u d z ia ł. D o 
p o s z u k iw a n ia  k a p lic z e k  z a ­
ch ę c iła  ją  m a m a  S ła w o m ira .
- Zaw sze z b ie ra ły ś m y  c ie k a -

W nagrodę za najlepsze zdjęcie Edyta Rychter otrzymała z rąk 
nadleśniczego Krzysztofa Szwartza aparat cyfrowy

ta lo g u  m ie js c , ja k  i  h is to r i i  
p o je d yn czych  ob ie k tów . P rzy  
p rz y z n a n iu  n a g ro d y  k ie ro ­
w a liś m y  s ię  p rz e d e  w szys t­

k im  o ry g in a ln o ś c ią  d z ie ta .  
N a jle p s z a  p ra c a  m o ż e  n ie  
b y ła  n a jle p s z a  p o d  w z g lę ­

d e m  e d y to rs k im , a le  za  to  
a u to rc e  u d a ło  s ię  d o trz e ć  do  
k i lk u  m a to  z n a n y c h  m ie js c  
i  d o b rz e  j e  o p is a ć  - p o w ie ­
d z ia ł nad leśn iczy . W  k o n ku r­
s ie  w z ię ło  u d z ia ł 1 2  osó b . 
K rzysz to f S zw a rtz  p o d k re ś lił 
s z c z e g ó ln ie  fa k t ,  że  s w o je  
p ra ce  z g ło s iła  n ie  ty lk o  m ło ­
d z ie ż , a le  i o s o b y  s ta rs z e . 
D o d a ł je d n a k  ró w n ie ż , że  
lic z y ł na w ię k s z ą  lic zb ę  p ra c  
i to  o b e jm u ją c y c h  ró w n ie ż  
te re n y  spo za  Z ie m i J a ro c iń ­
s k ie j.

A u to rka  na jle psze j p racy  
-  E d y ta  R y c h te r - o trz y m a ła  
a p a ra t c y fro w y  w ra z  z c a ­
ły m  w yp o sa że n ie m . K om is ja  
k o n k u rs o w a  p rzy z n a ła  ta k ­
że d w a  w y ró ż n ie n ia . Je d n o  
z n ic h  o t r z y m a ł P io tr  W a - 
s z a k . N a g ro d ą  b y ł a lb u m  
w y d a n y  z o k a z ji 8 0 - le c ia  
L a só w  P a ń s tw o w y c h . D ru ­
g ie  w y ró ż n ie n ie  t r a f i ło  d o  
H u b e r ta  N o w a k a ,  b y łe g o  
p ra c o w n ik a  N a d le ś n ic tw a  
J a ro c in . W szyscy  p o z o s ta li 
u c z e s tn ic y  d o s ta l i  d ro b n e

w o s tk i d o ty c z ą c e  n a s z e g o  
te re n u . W  c z a s ie  p r z y g o ­

to w y w a n ia  m a te r ia łó w  n a  
k o n k u rs  b a rd z o  z a in t e r e ­

s o w a ła  n a s  h is to r ia  b y ty c h  
w ła ś c ic ie l i  H ila ro w a . P rzy  
o k a z ji w y p ra w  d o  la s u  m ia ­

ły ś m y  w ie le  p rz y g ó d . N ie  
ra z  u tk n ę ły ś m y  w  b ło c ie .  
W  s w o je j p r a c y  o p is a ła m  
sze ść  m ie js c  z n a jd u ją c y c h  
s ię  w  p o b l i ż u  W i lk o w y i .

d o ta r c iu  d o  in fo r m a c j i  

p o m a g a ło  n a m  w ie le  osób, 
m . in .  p a n i  J a n in a  G ra la .

K ie d y  z a c z ę ły ś m y  s z u k a ć ,  
n a  p o c z ą tk u  s z ło  n a m  t r u d ­

no . W y d a w a ło  s ię , że  n ik t  
n ic  n ie  w ie . P o te m  je d n a k ,  
k ie d y  lu d z ie  z a c z ę li  o p o ­
w ia d a ć , o k a z a to  s ię , że  na  
to  w szys tko  m a m y  za  m a to  
cza su . Ż a ło w a ły ś m y , że  ta k  

p ó ź n o  w z ię ły ś m y  s ię  za  tę  
p ra c ę . M o g ły ś m y  b o w ie m  
o p is a ć  o b ie k ty  z e  z n a c z n ie  
w ię ksze g o  te re n u  - w s p o m i­
n a ła  E dyta  R ych te r. A u to rk ę  
na jle psze j p ra cy  szczeg ó ln ie  
u c ie s z y ła  n a g ro d a . - N a s z  
a p a ra t je s t  ju ż  s ta ry , p ra w ie  
an tyczn y . N a d a w a ł s ię  je d y ­

n ie  d o  m u z e u m . W ła ś n ie  
m ie liś m y  k u p ić  nowy. D z ię k i 
te m u  a p a ra to w i b ę d ę  m o g ła  

■robić no w e  p ra c e  na  k o le jn e  
k o n k u rs y  - s tw ie rd z iła ,  (is )

O b c h o d y  D n i a  P a t r o n a  
w  S z k o l e  P o d s t a w o w e j  

w  C z e s z e w ie

Zaproszeni goście honorowi

Spór sądowy między ludźmi i ptakami

Ja roc in  - K rzysz to f S chw artz . Dodatkowo 
w  o b c h o d a c h  u c z e s tn ic z y li: proboszcz 

p a ra fii C zeszew o , ło w c z y  Koła Łowiec- 
k ie g o  „K n ie ja ”  o ra z  le śn iczy  Leśnictwa 

C zeszew o.
f kościeleD zień Patrona rozpoczę to  w  ł 

p .w . Św . M ik o ła ja  w  C zeszew ie. 
ś w ię tą  o d p ra w ił i h o m ilię  w ygłos ił ks. 
M iro s ła w  S ta w ic k i.  Po n ie j nastąp'10 

u ro czys te  p rz e m a sze ro w a n ie  sztandaru 
szko ły  w ra z  ze sp o łe czn o śc ią  szkolną do 

sa li g im n a s tyczn e j SP  w  Czeszewie.

Msz?

Tam

p rz e d s ta w io n o  p re ze n ta c ję kom puter0'

w ą  o Ż e rk o w s k o -C z e s z e w s k im parku

możne

b y ło  d o w ie d z ie ć  s ię  o w ie lko śc i parku, 

za s ię g u , p rz y c z y n a c h  je g o  powstań'3' 
ja k  ró w n ie ż  o  flo rz e  i fa u n ie  w  nim wy 

s tę p u ją c e j. Po p rz e rw ie  na poczęstune 
n a s tą p iła  część a rtys tyczna . W  pierwszej 

ko le jn o ś c i w y s tą p iły  n a jm ło d sze  dziect 
k tó re  ta ń c z y ły  w  k o lo ro w y c h , wfasn° 
rę czn ie  w y k o n a n y c h  s tro ja c h  p ta k ^ j 

N a s tę p n ie  s ta rsze  d z ie c i w z ię ły  u d *  
w  b e zp re ce d e n so w ym  p roces ie  „Lud3 

kon tra  p ta k i” . Po p rzedstaw ionych ( W  
d a ch  z ob u  s tro n  z a p a d ła  decyzja °  P 
ży teczn e j ro li p ta k ó w  d la  ludz i i zw ie™  

o g ło szo n a  p rze z  sąd .
K o ń c o w a  c z ę ś ć  u ro c z y s to ś c i P 

i w ieflzy

K ra jo b ra z o w y m . Z in sce n iza c ji

ś w ię c o n a  z o s ta ła  k o n k u rs o w i 
o  pa tro n ie  (e tap  f in a ło w y ). Zacięta

walk3

ynan1'-to c z y ła  s ię  m ię d z y  trz e m a  d r u ż y n y  
Z a p ro sze n i g o ś c ie  n ie  u k ry w a li zas 
c ze n ia  w ie d z ą  d z ie c i.o  ż yc iu  i ka t'er 

p ro f. S o k o ło w s k ie g o . < y jy  
N a zako ńczen ie  D n ia  Patrona sz 

syn  p ro f. S o k o ło w s k ie g o  przekaza 
szko lne go  zb io ru  d y p lo m  doktorsk i p 
S o k o ło w s k ie g o  z  1 9 2 5  r., na tom ' 
n a d le ś n ic z y  N a d le ś n ic tw a  Jarocin P.g 

d a ro w a ł o b ra z  w y k o n a n y  na tere 

re z e rw a tu  „C ze sze w sk i la s ".
C a ła  u ro c z y s to ś ć  p rz e b ie g a ł3 

w s p a n ia łe j s c e n o g ra fii w e d łu g  PorJ zje. 

D o ro ty  K łygo , a w y k o n a n e j p ^ eZ

H U B E R T  P R Z T 0 yLS

ro d z ice  u c z n ió w , ja k  ró w n ie ż  s p e c ja ln i 
g o ś c ie : syn  p ro fe s o ra  S o k o ło w s k ie g o  

w ra z  z m a łżo n ką , syn na d leśn icze go  b y ­
łe g o  n a d le ś n ic tw a  C zeszew o - pan  B or- 
c z y ń s k i o ra z  n a d le ś n ic z y  N a d le ś n ic tw a

2 1  m a ja  w  S z k o le  P o d s ta w o w e j 
w  C zeszew ie  o d b y ły  s ię  u ro c z y s te  o b ­
c h o d y  D n ia  P a trona  - p ro f. d r  h a b . Jan a  

B o g u m iła  S o k o ło w s k ie g o .
N a u ro c z y s to ś ć  z a p ro s z e n i z o s ta li

Tańce dzieci-ptaków



i  wieściz lasu 3

Rolnicy 
zalesiają 

grunty rolne

^ le ś n ic tw o  Jarocin przeprowadziło zimą szkolenia dla rolników, podczas których prezentowano Ośrodek Szkółkarsko-Nasienny 

2 nowoczesny sprzęt do przygotowania gleby i pielęgnowania upraw.

A W y p a d k i z u d z ia łe m  zw ie rz ą t leśnych

Zwierzyna
leśna
na drogach

R ozpo rząd zen ie  M in is tra
°ln ic tw a  i R ozw oju  W si z 1 8

czerwca 2 0 0 7  r. (D z ie n n ik

u s ta w  n r  1 1 4  p o z . 7 8 6 )

P o w a d z iło  m o ż liw o ś ć  uzy-

ania w spa rc ia  na za les ian ie
fu n tó w  ro ln ych . E lem en tam i

nanso w y m i te g o ż  w s p a rc ia  
są:

" je d n o ra z o w a  z ry c z a łto -  
. ana p ła tn o ś ć  re k o m p e n s u ­

ją za k u p  sa d z o n e k , p rz y - 
a °W an ia  g le b y , s a d z e n ia .

n ik  m u s i p o s ia d a ć  d o w ó d  
^ aKturę) z a k u p u  sa d z o n e k , 

t 1113 ob o w ią zku  pos iadan ia  

. w r za p rzygo to w a n ie  g leby 
feadzen 'e. O r ie n ta c y jn ie  je s t 

kw ota  4 6 0 0  z ł d la  g a tu n -  
ig la s tych  i 5 2 0 0  z ł d la

F u n k ó w  liś c ia s ty c h , 

i , '  P re m ia  p ie lę g n a c y jn a
° ło  9 7 0  z ł ro czn ie ) p ła tn a  

W2ez ok res  5  la t,

p re m ia  z a le s ie n io w a  
ot°  1 6 0 0  z ł ro czn ie ) p ła t-  

Przez 1 5  la t od  c h w il i  w y -

(oki

na
koi

uPra
iest

nar|ia z a le s ie n ia , 

w  p rz y p a d k u  g ro d ze n ia

rm ■ i° ln ‘k, k tó ry

w y  s ia tk ą ,  w y p ła c a n a  
j e d n o r a z o w o  kw o ta  oko ło

Zah Z^ a - u Pra w a  i es t 
■($ ezp ie c z a n a  re p e le n ta m i 
z j ^ k a m i  o d s tra s z a ją c y m i

kw 'e rzynę ) ’ w yP ta c a n a  Je s t 
°^a 1 9 0  z ł/h a  ro czn ie . 

n K w o ty  d o ta c ji są  uza le ż - 

g o ? 6 ° d ku rsu  e u ro , d la te - 

t r , ® P odane p o w yże j n a le ży  

jo w a ć  o r ie n ta c y jn ie .

° m o c  m o ż e  o tr z y m a ć  

z o s ta ł w p is a n y

d o  e w id e n c j i  p ro d u c e n tó w  

ro ln y c h ,  u z y s k u ją c y  m in i ­

m u m  2 0 %  s w o ich  d o c h o d ó w  

(w  p o p rz e d n im  ro ku , w  k tó ­

ry m  s k ła d a  w n io s e k  o d o ta ­

c ję ) z d z ia ła ln o ś c i ro ln ic z e j. 
D o ta c ja  m oże  być  p rzyzn a n a  

ro ln ik o w i d o  p o w ie rz c h n i n ie  
w ię k s z e j n iż  2 0  h e k ta ró w . 

M in im a ln a  p o w ie r z c h n ia  

p rze z n a c z o n a  d o  z a le s ie n ia  

to  0 ,5 0  ha , m in im a ln a  szero­

kość za les ianego g ru n tu  to  2 0  

m e trów , je ś li g ru n ty  za les iane  

n ie  g ra n ic z ą  z la se m . Jeże li 

g ran iczą  z lasem  ja k ie jk o lw ie k  

w ła s n o ś c i, n ie  m a ok re ś lo n e j 

m in im a ln e j sze ro ko śc i. Z a le ­

s ia ć  m o żn a  g ru n ty  z a p isa n e  

w  e w id e n c ji ja k o  g ru n ty  o rn e  
lu b  sady, bez w zg lę d u  na k la ­

sę g leby. N ie  m o żn a  za le s ia ć  

g ru n tó w  z a k la s y f ik o w a n y c h  

ja k o  łą k i.

Przed z ło że n ie m  w n io s k u  
d o  A R iM R  o w s p a rc ie  f in a n ­

so w e , d la  p ro je k to w a n y c h  do 

za le s ie n ia  g ru n tó w  m u s i b yć  

o p ra c o w a n y  p la n  z a le s ie n ia . 

P la n  z a le s ie n ia  o p ra c o w u je  

N a d le ś n ic tw o . R o ln ik  s k ła d a  

p is e m n y  w n io s e k  o  o p ra c o ­

w a n ie  p la n u ,.p rz e d s ta w ia ją c  

n a s tę p u ją c e  d o k u m e n ty :

- z a ś w ia d c z e n ie  z g m in y  

o p r z e z n a c z e n iu  w  p la n ie  

p rz e s trz e n n e g o  z a g o s p o d a ­
ro w a n ia  g m in y  d z ia łe k  d o  
z a le s ie n ia  lu b ,  je ś l i  p la n u  

n ie  m a , o n ie s p rz e c z n o ś c i 

ze  s tu d iu m  u w a r u n k o w a ń  

i k ie ru n k ó w  z a g o s p o d a ro ­

w a n ia  p rz e s trz e n n e g o ,

- w y p is  z e w id e n c ji g ru n ­
tó w  d la  p la n o w a n y c h  do  za ­

le s ie n ia  d z ia łe k ,

-  ko p ię  m a p y  e w id e n c y j­

n e j. U w a g a : je ś li ro ln ik  p la ­
n u je  za le s ie n ie  częśc i je d n e j 

d z ia łk i to  na m a p ie  e w id e n ­
c y jn e j u p ra w n io n y  g e o d e ta  

m u s i w k re ś lić  o b s z a r p rz e ­

z n a c z o n y  d o  z a le s ie n ia ,
-  je ś li g ru n ty  są  p o ło żo n e  

w  o b sza rze  N a tu ra  2 0 0 0 ,  to  

g m in a  n ie  p o w in n a  w yd a ć  za­
św ia d c z e n ia  o p rzeznacze n iu  

g ru n tó w  d o  za le s ie ń , je d n a k  

os ta teczn ie  A R iM R  rozstrzyga 
czy  g ru n ty  m o g ą  b yć  z a le s ia ­

ne.
W n io s e k  o sp o rz ą d z e n ie  

p la n u  z a le s ie n ia  d o  N a d le ­

ś n ic tw a  m ożna  s k ła d a ć  przez 

c a ły  ro k , n a to m ia s t  w  ty m  
ro ku  A R iM R  z m ie n iła  te rm in  

s k ła d a n ia  w n io s k ó w  o d o ta ­
c ję . O d 1 s ie rp n ia  (a n ie  od 

c z e rw c a )  d o  3 0  w rz e ś n ia  

m o żna  s k ła d a ć  w n io s k i o  d o ­
p ła ty . O trz y m y w a n e  d o ta c je  

p rz e c h o d z ą  na s p a d k o b ie r ­
c ó w  o raz na ro ln ik ó w  uzysku ­

ją c y c h  a k t w ła s n o ś c i w  w y ­

n ik u  d a ro w iz n y  lu b  u m o w y  
k u p n a  - s p rz e d a ż y . G ru n tu  

za le s io n e g o  n ie  m o żn a  w y ­

d z ie rż a w ić .
W  la ta c h  2 0 0 7 - 2 0 0 8  na 

te re n ie  g m in  p o w ia tu  ja r o ­

c iń s k ie g o  w  ra m a c h  P la n u  

R ozw o ju  O bsza rów  W ie js k ic h  

z a le s io n o  u 1 3  w ła ś c ic ie l i  

5 0 ,7 5  ha  g ru n tó w  ro ln y c h .

C ie k a w o s tk ą  n ie c h  b ę d z ie  

fa k t, że w  p o zos ta łych  p o w ia ­

ta c h  za s ię g u  te ry to r ia ln e g o  

N a d le ś n ic tw a  J a ro c in , c z y li 

w  częśc i p o w ia tó w  ś re d z k ie - 
go, w rze s iń sk ie g o , k ro to szyń ­

s k ie g o  i ś re m s k ie g o  w  ty m  
s a m y m  o k re s ie  u je d n e g o  

w ła ś c ic ie la  z a le s io n o  ty lk o  
1 ha g ru n tó w .

N asze N a d le ś n ic tw o  s łu ­

ży  p o m o c ą  w  z a k re s ie  sze ­
ro k o  ro z u m ia n e g o  d o ra d z ­
tw a  fa c h o w e g o  z w ią z a n e g o  

z a s p e k ta m i za le s ie n ia  o raz  

p ro w adze n ia  p ra w id ło w e j g o ­
spodark i leśnej na za lesionych 

p o w ie rz c h n ia c h . N asz n o w o ­
czesn y  O śro dek  S zkó łka rsko - 

N as ien ny  w  pe łn i zabezpiecza 
m a te ria ł sad ze n io w y  n iezb ęd ­

n y  d o  w y k o n a n ia  na sadzeń . 
R a d z im y  ta kże  ro ln ik o m , ab y  

d o  p rz y g o to w a n ia  g le b y  o raz  

d o  sa d ze n ia  k o rz y s ta li z p ro ­

fe s jo n a ln ych  f irm , tzw . Z a k ła ­

d ó w  U s łu g  Leśnych. Z a pew n i 

to  p ra w id ło w e , zg o d n e  z za ­
s a d a m i s z tu k i le śn e j w y k o ­

n a n ie  z a le s ie n ia . C zęsto  ro l­
n ic y  c h c ą  s ię  z d e c y d o w a ć  na 

s a d z e n ie  „w ła s n y m i s i ła m i” 
( ro d z in a , są s ie d z i) . P rzyno s i 

to  z łe  s k u tk i,  n ie .g w a ra n tu je  

p ra w id ło w e j u d a tn o ś c i u p ra ­

wy, n iezbędne j do  o trzym a n ia  

d o ta c ji. Pozorna oszczędność 

m o że  z m ie n ić  s ię  w  s tra ty  po 

w s trz y m a n iu  lu b  c a łk o w ity m  
p o z b a w ie n iu  p rz e z  A R iM R  

p ła tn o ś c i.

O p ra c o w a ł J A N  B A R T C Z A K

W  z w ią z k u  z p o w ta rz a ­

ją c y m i s ię  w  o s ta tn im  czas ie  
z g ło s z e n ia m i d o  n a d le ś n ic ­
tw a  o ko liz jach  z d z iko  ż y jącą  
z w ie rz y n ą  leśną , p o s ta n o w i­
liś m y  p rz y p o m n ie ć  C z y te ln i­
ko m  z a s a d y  p o s tę p o w a n ia  
p o  te g o  ty p u  w y p a d k a c h  
o ra z  w s k a z a ć  o s o b y  o d p o ­
w ie d z ia ln e  za e w e n tu a ln e  
u p rz ą ta n ie  m a rtw e j z w ie rz y ­

ny  z pasa d ro g o w e g o .
C oraz w ię ksza  lic zb a  p o ­

ja z d ó w  po ru sza ją cych  s ię  po 
n a s z y c h  d ro g a c h  o ra z  ic h  
w z ra s ta ją c a  p rę d k o ś ć , z a ­
g ę s z c z a ją c a  s ię  s ie ć  s z la ­

kó w  k o m u n ik a c y jn y c h  p rzy  
je d n o c z e s n y m  z m n ie js z a n iu  
n a tu ra ln y c h  o s to i z w ie rz ą t 
p o w o d u ją , że k o liz je  z sa r­
n a m i, d z ik a m i c zy  je le n ia ­
m i n ie  n a le żą  d o  rz a d ko śc i. 
O p ró c z  te g o , że  z d a rz e n ie  

ta k ie  p o w o d u je  re a ln e  z a ­
g ro ż e n ie  d la  z d ro w ia  i ż y ­
c ia  u c z e s tn ik ó w  w y p a d k u , 
to  ta k ż e  z re g u ły  p rz y n o s i 

w y m ie rn e  s tra ty  w  p o s ta c i 
u s z k o d z o n e g o  a u ta . W ie le  
osó b  w  ta k ie j s y tu a c ji z w ra ­
ca s ię  d o  N a d le ś n ic tw a  po 
p ie rw s z e  w  s p ra w ie  z o r ie n ­

to w a n ia  s ię  o m o ż liw o ś c i 
u z y s k a n ia  o d s z k o d o w a n ia  
za u s z k o d z o n e  m ie n ie ,  po 
d ru g ie  w  ce lu  u p rz ą tn ię c ia  
ra nneg o  lu b  m a rtw e g o  z w ie ­
rzęcia . Jeś li cho dz i o od szko ­
d o w a n ie  za ro z b ite  a u to , to  
n ie s te ty  p ra k ty c z n ie  je d y n ą  
m o ż liw o ś ć  je g o  u z y s k a n ia  
d a je  u b e z p ie c z e n ie  a u to c a - 
sco . P o n ie w a ż  o b w o d y  ło ­
w ie c k ie  d z ie rż a w io n e  są  k o ­
ło m  ło w ie c k im , a z w ie rz y n a  
w  s ta n ie  w o ln y m  n a le ży  do  
S ka rb u  P a ń s tw a , to  w ła ś n ie  
ko ła  ło w ie c k ie  o d p o w ia d a ją  

za e w e n tu a ln e  s z k o d y  p o ­
w o d o w a n e  przez  z w ie rz y n ę  
ło w n ą . J e d n a k  w e d łu g  u s ta ­
w y  P raw o ło w ie c k ie , za ta k ie  
s z k o d y  u w a ża  s ię  te , k tó re  
p o w s ta ły  p rzy  w y k o n y w a n iu  
p o lo w a n ia  o ra z  w y rz ą d z o n e  

w  u p ra w a c h  i p o la c h  r o l­
n y c h . D la te g o , a b y  d o m a ­
ga ć  s ię  od  ko ła  ło w ie c k ie g o  
o d s z k o d o w a n ia , n a le ży  u d o ­

w o d n ić ,  że  p rz y c z y n ą  ko liz ji 
b y ło  np . w ta rg n ię c ie  na drogę 

w  t ra k c ie  p o lo w a n ia  z w ie ­
rz y n y  p o s trz e lo n e j lu b  p ę ­
d zo n e j n a g a n ką . W ię kszo ść  
d ró g  p rz e b ie g a ją c y c h  przez 
te re n y  le ś n e  je s t  o z n a c z o ­
nych  zn a ka m i os trzega jącym i 
p rzed  n ie b e z p ie c z e ń s tw e m  
w y n ik a ją c y m  z fa k tu  p o ja ­

w ia n ia  s ię  na n ic h  z w ie rz ą t 
le ś n y c h . J e d y n ą  ra d ą  d la  
k a ż d e g o  z k ie ro w c ó w  je s t  

za ch o w a n ie  na drodze  szcze­
g ó ln e j o s tro ż n o ś c i i za sa d y  
og ran iczo neg o  za u fa n ia  po d ­
czas  ja z d y  szo są  w  te re n ie

z a le s io n y m  o ra z  z w ra c a n ie  
u w ag i na w szys tko , co  dz ie je  
s ię  n ie  ty lk o  na d ro d ze , a le  
ta k ż e  w  je j n a jb liż s z y m  są ­
s ie d z tw ie .

In a cze j w y g lą d a  s p ra w a  
w  p rzypadku , gdy d roga, k tó ­
rą  s ię  p o ru sza liśm y , n ie  by ła  
o d p o w ie d n io  o z n a k o w a n a . 
J e ż e li na d ro d z e  n ie  b y ło  
zn a ku  „U w a g a , zw ie rzę ta  le- 
śrie ”  m a m y  p ra w o  d o ch o d z ić  
o d s z k o d o w a n ia  od  za rzą d cy  

drog i. M u s im y  u d o w o d n ić , że 

w ie d z ia ł o  kon iecznośc i u s ta ­
w ie n ia  ta k ie g o  z n a k u , a to  
n ie s te ty  je s t p roces  ż m u d n y  
i d łu g o trw a ły .

J e ś l i  d o jd z ie  je d n a k  
d o  z d a rz e n ia  z u d z ia łe m  
zw ie rz y n y  leśne j, na jczęśc ie j 
to  o n a  w ła ś n ie  p o n o s i n a j­
w ię ksze  ko n se kw e n c je , czy li 
n ie  p rze żyw a  lu b  je s t  m o c ­

no  o k a le c z o n a . Także w te ­
d y  d o  p ra c o w n ik ó w  La sów  
P a ń s tw o w y c h  z g ła s z a ją  s ię  
k ie ro w c y  lu b  oso by  p rz y p a d ­

ko w e  z ż ą d a n ie m  u p rz ą tn ię ­
c ia  m a rtw e j sa rn y  czy  d z ika . 
T y m c z a s e m , je ż e li z w ie rz ę  
leży w  pasie  d ro g o w ym  (jezd ­
n ia , ró w ) o b o w ią z e k  o rg a ­
n iz a c ji je g o  u s u n ię c ia  c ią ży  
na w ła ś c ic ie lu  lu b  z a rz ą d c y  
d ro g i. K ie d y  p a d ła  z w ie rz y ­
na z n a jd u je  s ię  w  les ie , je j 
u p rz ą tn ię c ie m  z a jm u je  s ię  
k o ło  ło w ie c k ie ,  n a to m ia s t  
w  p rz y p a d k u  g d y  leży  poza 

te re n e m  d ro g i i lasu  w in n a  
b y ć  u s u w a n a  p rz e z  u rz ą d  
g m in y  w ła ś c iw y  d la  d a n e g o  
o b sza ru . W y m ie n io n e  w yże j 
in s ty tu c je  p o w in n y  m ie ć  s p i­
sa n e  p o ro z u m ie n ie  z f i rm ą  
tru d n ią c ą  s ię  o d b io re m  i u ty ­
liz a c ją  p a d ły c h  z w ie rz ą t.

J a k  w id z im y , b łę d n e  je s t 
p rz e k o n a n ie , że o b o w ią z e k  
usu n ię c ia  m a rtw e j zw ie rzyn y  
z d ro g i p u b lic z n e j c ią ż y  na 
Lasach P a ń s tw o w ych . Leśn i­
c y  n ie  ty lk o  n ie  są  u p o w a ż ­
n ie n i d o  te g o  ty p u  d z ia ła ń , 
a le  n a w e t n ie  m o g ą  z ro b ić  

te g o  o s o b iś c ie , g d yż  n ie  p o ­
s ia d a ją  w y m a g a n y c h  u p ra w ­

n ie ń . P o n ie w a ż  ze  w z g lę d u  

na  b e z p ie c z e ń s tw o  ru c h u  

o ra z  b e z p ie c z e ń s tw o  s a n i­
ta rn e  p a d ła  z w ie rz y n a  p o ­
w in n a  b y ć  ja k  n a js z y b c ie j 
usu n ię ta , na jle p ie j o za is tn ia ­
ły m  zda rzen iu  p o in fo rm o w a ć  
p o lic ję .
O p ra c o w a ł R A F A Ł  B IE R N A C IK
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Z LEŚNEJ SPIŻARNI

Czarna jagoda
C h c ia łb y m  z a p ro p o ­

n o w a ć  n o w y  c y k l a r ty k u ­
łó w  z w ią z a n y c h  ze  z b io ­
re m , i n ie  ty lk o , o w o c ó w  

le ś n y c h . N a le ż y  ro z p o ­
c z ą ć  o d  k ró lo w e j b o ró ­

w e k  - c z a rn e j ja g o d y .
N a  c z a r n ą  ja g o d ę  

(Y a c c /n /u m  m y r t i l lu s )  na 
p o łu d n iu  P o lsk i m ó w i s ię  
b o ró w k a ; w  W a rs z a w ie - 

c za rna  ja g o d a , na p ó łn o ­
cy  - b o ró w ka  cze rn ica  lu b  
ty lk o  c z e rn ic a , a le  u ży ­
w a n e  są  te ż  w s z y s tk ie  te  
nazw y. R odza j b o ró w k a  
na leży d o  rodz iny  w rzoso - 

w a ty c h , d o  k tó re j za lic za  
s ię  d rz e w a , k rz e w y  i z io ­
ła  w ie lo le tn ie , n p . ro d o ­
d e n d ro n y  (ró ż a n e c z n ik i)  
i a z a lie , w rz o s y , b a g n o  
i żuraw iny. R odo w ód  ty c h  

ro ś lin  je s t  b a rd z o  s ta ry , 
s ię g a  t r z e c io rz ę d u .  D o  
d z iś  z a c h o w a ły  s ię  ty lk o  

ic h  re s z tk i i to  w  b a rd zo  
z m ie n io n e j fo rm ie . Id e n - 

' tyczne  po zos ta ły  ta k ie  ce­

ch y , ja k  w ie c z n a  z ie lo ­
ność, c ie n io z n o ś n o ś ć  i . . .  
m ik o tro fiz m , czy li w s p ó ł­

życ ie  ko rzen i z g rz y b a m i. 
B o ró w k i n a le ż ą  d o  ty c h  

. ro ś lin , k tó re  ju ż  w  z a ro d ­

ku  n a s ie n ia  m a ją  za czą ­
te k  m ik o ry z y , p o d o b n ie  
z re s z tą  ja k  w rz o s .

B o ró w k i c ze rn ice  p o ­
s ia d a ją  w ła ś c iw o ś c i o d ­
ż y w c z e . Z a n im  p o d a m  

tro c h ę  lic z b , w a r to  p rz y ­
p o m n ie ć , że  p rz e c ię tn e  
w a r to ś c i o d ż y w c z e  cze r­
n ic  z a le ż ą  w  o g ro m n e j 
m ie rze  o d  pogody  i ró żn ią  

s ię  w  k o le jn y c h  la ta c h . 
U d o w o d n io n o , że  na za ­
w a r to ś ć  c u k ró w  b a rd z o  
d u ż y  w p ły w  m a  n a s ło ­
n e c z n ie n ie  i z a c h m u ­

rze n ie  w  o k re s ie  d o jrz e ­
w a n ia ,  a w ię c  w  m a ju
1 w  c z e rw c u .

I ta k  c z a rn e  ja g o d y  
d o s ta rc z a ją  w  1 0 0  g: 6 1  
k c a l, 1 ,1  g  b ia łk a , 0 ,9  g 

tłu szczy , 3 ,2  g  b ło n n ik a , 
1 5  m g  w a p n ia ,  1 4  m g  
fo s fo ru , 0 ,7  m g  że la za ,
2  m g  m a g n e zu  o ra z  w i ­
ta m in y : A - 2 5 8  j .  m ., B I  
i B 2  - po  0 ,1 8  m g , PP 

- 0 ,2 8  m g , C -  1 4 ,7  m g

o ra z  rz a d k ą  w ita m in ę  K, 
nie za w ie ra ją  cho les te ro lu  
i są  le kko  z a sa d o tw ó rcze  
( + 1 ) .  P o n a d to  w  c z a r­
nych  ja g o d a c h  je s t spo ro  
s a p o n in ,  k tó re  d z ia ła ją  
ba k te riob ó jczo  na w szys t­

k ie  d ro b n o u s tro je  w y w o ­
łu ją c e  z a k a ż e n ia  d ró g  

m o c z o w y c h . T rzeba ta k ­
że n a d m ie n ić , że cza rn e  
ja g o d y  z p o łu d n io w y c h  
s tro n  k ra ju  m a ją  k o rzys t­
n ie js zy  s k ła d  c h e m ic z n y  

o d  ty c h  z pó łnocy .
P onad to  cza rne  ja g o ­

d y  m a ją  a n to c y ja n o w y  
b a rw n ik  - m y r t i l l in ę  (od  
ła c iń s k ie j n a z w y  ja g ó d ), 
k tó r a  je s t  m ie s z a n in ą  
ró żn ych  g lik o z y d ó w  n a ­

d a ją c y c h  o w o c o m  c h a ­
ra k te rys tyczn y  f io le to w o - 
b u ra c z a n y  ko lo r . O b o k  
g a rb n ik ó w  i b a rw n ik ó w  
w  o w o c a c h  w y s tę p u ją  
te ż  c ia ła  c z y n n e ,  n p . 
w a k c y n in a  i g lik o k in in a  
- s u b s ta n c je  d z ia ła ją c e  
p o d o b n ie  ja k  in s u l in a .  
Tak w ię c  ja g o d y , w  p o ­
łą c z e n iu  z  in n y m i z io ła ­

m i m o g ą  być tra k to w a n e  
ja k o  je d e n  ze  ś ro d k ó w

p r z e c iw c u k rz y c o w y c h .  
N a tu ra ln ie  w te d y  ja d a  
s ię  je  bez c u k ru .

N a w ię k s z o ś ć  lu d z i 
ś w ie ż e  ja g o d y  d z ia ła ją  

le kko  p rze czyszcza ją co , 
n is z c z ą  w  n a szym  p rze ­

w o d z ie  p o k a r m o w y m  
w ie le  b a k te r i i  c h o r o ­
b o tw ó rc z y c h .  P o n a d to  
d z ia ła ją  p rze c iw za p a ln ie , 

a także  p rz e c iw k rw o to cz - 
n ie . R ada : cza rn e  ja g o d y  
p o w in n i ja d a ć  c i, k tó rz y  
za by le  d o tkn ię c ie m  m a ją  
s iń c e , a ta k ż e  c i,  k tó rz y  

n a rz e k a ją  na z łe  k rą że ­
n ie .  P o p r a w ia ją  z d o l ­
n o ś ć  w id z e n ia  w  nocy, 
co  w a ż n e  d la  k ie ro w c ó w  
c z y  lo tn ik ó w . D o d a jm y

je szcze , że p rz e m y s ł la - 
k ie rn ic z o -w ó d c z a n y  też  
p o trz e b u je  ja g ó d . A  d o  
in n y c h  ic h  z a le t n a le ży  
fa k t ,  że p s z c z o ły  p o tra ­

f ią  z e b ra ć  d z ie n n ie  po  
o k . 2 ,5  kg  m io d u  z 1 ha 
k w itn ą c y c h  ja g ó d .
Po ta k im  w s tę p ie  w y p a ­
da  ju ż  ty lk o  z a p ro s ić  do  
lasu  na jago dy , lecz  p a ­
m ię ta jm y : je ś li b ę d z ie m y  
z ry w a ć  z b y t z a c h ła n n ie , 
to  z czase m  ja g o d a  w y ­
g in ie . A  p rz e c ie ż  w  n a ­

szym  w ła s n y m  in te re s ie  
leży, a b y  to , co  zb ie ram y, 
ro z m n a ż a ło  s ię  i p lo n o ­

w a ło  z ro k u  na ro k  co raz  
o b f ic ie j.  D la te g o  m ą d ry  
zb ie racz  z os ta w ia  zaw sze 

k i lk a  n a jp ię k n ie js z y c h  
o k a z ó w  „n a  ro z m n o ż e ­
n ie ” . M ą d ry  zb ie ra c z  n ie  
z ryw a  jagód z tych  m ie jsc, 
gdz ie  rośn ie  d o p ie ro  k ilka  
p o c z ą tk u ją c y c h  o ka zó w . 
D a je  im  s p o k ó j.  N ie c h  
s ię  rozm nożą , w zm o cn ią . 
Z b ie ra  w ię c  ty lk o  ta m , 
g d z ie  p lo n y  są  o b fite , p a ­

m ię ta ją c  o p rzy s z ło ś c i.
M ą d ry  zb ie racz n icze­

go w  lesie  n ie  n iszczy, n ie  
z a d e p tu je , n ie  ła m ie , n ie  

w y ry w a , a w p ro s t p rze ­
c iw n ie  - o c h ra n ia .

Je s z c z e  je d n a  ra d a  
-  n a jle p ie j zb ie rać  ja go dy  

n ie d łu g o  po  deszczu, n ie 
są  w te d y  w ysuszone, a le­
piej będzie, gdy po przynie­
s ien iu  d o  d o m u  u m y je m y  
je  s ta ra n n ie , o d są czym y  
t  d o p ie ro  w te d y  bę dz iem y 
s ię  n im i za jadać.

Opr. JAN SUDER 
(z wykorzystaniem

„Owoce z lasów i pól" 
I. Gumowskiej)

JAGODY W KUCHNI

Czego to się z czarnych jagód nie robi! Od zupy i drugich dań (np. pierożki) do bardzo 
licznych deserów. Nie ma to jednak jak świeże jagody zmiksowane ze słodkim lub zsiadłym 
mlekiem, z jogurtem, z cukrem lub bez. Jeśli do takiej mieszaniny na 1 litr dodamy 3 łyżeczki 

żelatyny to otrzymamy pyszny krem.

JAGODY „D LA  ZDROW IA I URODY”  - PO AMERYKAŃSKU
25  dag twarożku, 1 szklanka mleka lub lekkiej śm ietanki, 3  łyżki przebranych czarnych jagód, 1 łyżeczka 

zmielonych orzechów w łoskich lub laskowych, m iód do smaku, garść wyłuskanych nasion słonecznika
Twarożek zmiksować z mlekiem lub śmietanką, zmielonymi orzechami i miodem oraz 

jagodami. Wyłożyć do pucharków, dekorując resztą jagód i posypać nasionami słonecznika. 
Oziębić w lodówce. Utwardzimy krem poprzez dodanie 3 -4  łyżeczek rozpuszczonej żelatyny. 
Można też użyć serka homogenizowanego o dowolnym smaku. Smacznego! (js)

SOK Z JAGÓD
3 kg owoców, 3 0 0  gramów cukru

Owoce umyć, oczyścić z szyputek, wypłukać, osączyć i wsypywać partiami do sokowi­
rówki. Odwirowany sok osłodzić i wlewać do butelek, małych słoików na wysokość 1 crT1 
brzegów otworu. Zamknąć i pasteryzować 15-20 min w temperaturze 85°C, licząc czas od 
momentu wrzenia wody.

CIASTO KRUCHE Z JAGODAMI
ciasto: 2  kopiate szklanki mąki, 3 /4  kostki masła, 1/3 szklanki wody, szczypta soli .  Ję
nadzienie: 4  szklanki jagód, 2  łyżki soku z cytryny, 3 /4  szklanki cukru, 1/4 szklanki m ąki, 2 łyżki 'nasla' 

olej do wysmarowania formy
Masło posiekaj nożem z mąką, posól i wyrabiaj palcami, aż uzyskasz kruszonkę. Dolej 

wodę i szybko zagnieć ciasto. Włóż je do lodówki na godzinę lub dłużej (możesz je przygoto­
wać nawet kilka dni wcześniej i zamrozić). Nagrzej piekarnik do 180 stopni. Przygotuj formę 
Ciasto podziel na dwie części, rozwałkuj. Jedną częścią wytóż dno i boki formy, następnie 
lekko podpiecz. Wymieszaj ze sobą dokładnie składniki nadzienia. Rozłóż je na podpieczonym 
spodzie, przykryj drugą częścią ciasta, zlep boki. Piecz ok. 3 0  minut. Podawaj na ciepło lu 

zimno. Ciasto możesz udekorować bitą śmietaną.

POZIOMKI W KUCHNI

Obecnie trwa też sezon na poziomki, toteż nie może również i ich zabraknąć na naszym 

„leśnym” stole.

PIEROGI Z JAGODAMI, POZIOM KAM I LUB M ALIN A M I
ciasto: 3 5 0  g m ąki, 1 małe jajo, ok. 125  mi letniej wody, sól
farsz: 6 0 0  g czarnych jagód, poziomek lub malin a lbo wszystkich tych owoców zmieszanych w  d0'“ ° . „ :  
proporcji, 2 łyżki cukru zmieszanego z cynamonem, masło do polania pierogów lub 2 5 0  m l śmietany UDt 

z 2 -3  łyżkam i cukru,
Przygotować farsz: jagody przebrać, oczyścić z szyputek, opłukać, dobrze osączyć. rO" 

sypać 2 łyżkami cukru z cynamonem, delikatnie wymieszać (przez potrząsanie), odstawić 
15 min. Zagnieść ciasto na pierogi, rozwałkować cienko, wycinać krążki średnicy 6-7 cn^  
Na każdy krążek nałożyć łyżeczkę jagód, złożyć na pół i zlepić brzegi. Gotować w lekkcioso 
lonym wrzątku. Kiedy wypłyną, odkryć, zmniejszyć ogień, gotować jeszcze 2-3  min. Wyw 
łyżką cedzakową, odsączyć, przełożyć na półmisek. Podawać polane zrumienionym masie ■ 
Osobno podać śmietanę z cukrem. Podobnie robi się pierogi z borówkami (brusznicam 
z tym, że do borówek trzeba dodać więcej cukru i lekko je poddusić. Pod koniec dodać 1 

łyżki przesianej tartej bulki.

KONFITURA Z  POZIOMEK
■1 szkl. wody, 75 dag cukru, 1 kg poziomek

Cukier rozpuścić w wodzie, wsypać poziomki i zagotować. Powtarzać to  codziennie przeZ 
trzy dni. Ostatniego dnia gorącą konfiturę przełożyć do słoiczków. Na wierzch wlać łyzks 

spirytusu. Mocno zakręcić.

NALEW KA Z  POZIOM EK
1 kg poziomek, 1 kg cukru, 3 0 0  g wódkiPoziomki umyj dokładnie i zgnieć. Ułóż w  naczyniu, przesypując cukrem warstwowo tak- 
żeby cukier tworzył ostatnią najgrubszą warstwę. Zamknij szczelnie naczynie i odstaw na 3 
doby w  chłodne miejsce. Zlej sok, który puściły poziomki i przecedź go. Rozlej sok do butele . 
dodając wódkę w proporcji: 3 części soku na 1 część wódki. Przechowuj butelki w p o ^ 1 

stojącej w  chłodnym miejscu (na przykład zakopane w  suchym piasku w  piwnicy).

SORBET POZIOMKOWY
5 00  g poziomek, 1 białko, 2 0 0  g cukru, 2 00  m l szampana j al;

Cukier wsypać do szampana i rozpuścić. Następnie poziomki przetrzeć przez sito, O
białka ubite na sztywną pianę oraz szampana z cukrem. Całość dokładnie wymieszać i ws 

do zamrażalnika na 3 godz. Po tym czasie wyjąć, pokruszyć i utrzeć mikserem,

(red. - źródła: w w w .c iasta .ne t,w w w .przep isy.org ,w w w .gotow anie.w kl.p l, h t tp J /p ^ P 1
li5V24.p'l

ZA CO PO W INNIŚM Y POLUBIĆ PŁAZY? <cz. o

Ważne ogniwo
P tazy za w sże  w y w o ły w a ­

ły  w ś ró d  lu d z i w ie le  e m o c ji,  
w y n ik a ją c y c h  g łó w n ie  z b ra ­
ku  z n a jo m o ś c i ic h  b io lo g i i  
i z n a c z e n ia  w  p r z y ro d z ie .  

W z m o ż o n e  z a in te re s o w a n ie  

w spó łcze sneg o  spo łe czeńs tw a  
sp ra w a m i p rzy rody  sp rzy ja  p o ­
z n a n iu  ta kże  te j w a żn e j g ru p y  
z w ie rz ą t. Za co  w ię c  m a m y  je  
c e n ić  i lu b ić?

P ła z y  s ą  w a ż n y m  o g n i­
w e m  ła ń c u c h a  p o ka rm o w e g o  
i c zyn n ik ie m  u trzym a n ia  ró w ­

now ag i b io log iczne j w  ś ro dow i­
sku . S am ice  p ła zó w  w  okres ie  
g o d o w y m  s k ła d a ją  tys ią ce  ja j 

w  zb iorn ikach w odnych . Jednak 
w iększość skrzeku i k ijanek s ta- 

.  je  się w a rto śc io w ym  pokarm em  
g a łk o w y m  d la  ry b  i p ta kó w , 

ly lk o  n ie w ie lk a  część p o to m ­

s tw a  zd o ła  p rzeżyć  p ie rw s z y  
sezon sw o jego  życ ia , a d o jrza ­

ło ść  os iągn ie  za le d w ie  d w a  do  
trz y  p ro ce n t o so bn ików , k tó re  
w y lę g ły  s ię  ze zn ies ionego w io ­
sn ą  skrzeku .

K i ja n k i  p ła z ó w , ż y ją c e  
przez  c a łe  la to  w  z b io rn ik a c h  
w o d n ych , o d żyw ia ją  s ię  p la n k ­
to n e m  ro ś lin n y m  i z w ie rz ę ­
cym , k tó rego  zaw ie s in ę  f i lt ru ją  
z w ody. Z ja d a ją  także  og rom n e  
ilo śc i ro ś lin n y c h  i zw ie rzę cych  
s z c z ą tk ó w  o rg a n ic z n y c h .

D o ro s łe  p ła z y  s ta n o w ią  
p o ż y w ie n ie  w ie lu  s s a k ó w , 

g a d ó w  i p ta k ó w . D la  s p o re j 
lic zb y  z  n ic h  s ta n o w ią  g łó w n e  
ź ró d ło  p o k a rm u . Ż a b y  z ie lo ­

ne  są  c h ę tn ie  z ja d a n e  p rze z  
s z c z u p a k i, sum y , z a s k ro ń ce , 
boc iany , c za p le  i n ie k tó re  ssa ­
k i. D ra p ie ż n ik i c h ę tn ie  k o rz y ­
s ta ją  z  ła tw e g o  d o  z d o b y c ia  
p o ka rm u  w  okresach  je g o  m a ­
sow eg o  w y s tę p o w a n ia . N o rka

a m e ry k a ń s k a , tc h ó rz , w y d ra  
c h ę tn ie  w y g rz e b u ją  p ła z y  z i­
m u ją ce  w  m u le , na d n ie  z b io r­

n ik ó w  w o d n y c h . S ta n o w ią  one 
o ko ło  5 0  - 9 0 %  z im o w e j d ie ty  

ty c h  d ra p ie ż n ik ó w .

Ze w z g lę d u  na z ja d a n ie  d u ­
żych  ilo ś c i ró ż n y c h  o w a d ó w  

i ic h  la rw , b ę d ą c y c h  s z k o d ­
n ik a m i lasów , u p ra w  ro ln y c h  
i o g ro d n ic z y c h , p ła zy  są  z w ie ­
rz ę ta m i g o s p o d a rc z o  b a rd zo

p o ż y te czn ym i. P o ka rm e m  d o ­
ro s ły c h  o s o b n ik ó w  są  p rzede  

w s z y s tk im  o w a d y  i ich  la rw y . 
O b o k  p ta k ó w  o w a d o ż e rn y c h , 
s ta n o w ią  n a jw a ż n ie js z y  c z y n ­
n ik  u trz y m u ją c y  ró w n o w a g ę  
b io lo g ic z n ą  w  l ic z e b n o ś c i  
ró żn ych  g ru p  o w a d ó w . P łazy  

p o lu ją  g łó w n ie  o z m ie rz c h u  

i n o c ą , d la te g o  ic h  z d o b y c z  
s ta n o w ią  ow ady, k tó re  są  poza 
za s ię g ie m  o w a d o ż e rn y c h  p ta ­

ków , a k ty w n y c h  za d n ia . N ie  
w y k a z u ją  w y b ió rc z o ś c i p o ka r­
m o w e j. Z ja d a ją  w  na jw ię ksze j 
ilo ś c i te  o w a d y , k tó re  w  ich  

o to c z e n iu  w y s tę p u ją  n a jc z ę ­
ś c ie j.  Ich  z d o b y c z  s ta n o w ią  

te ż ,  p o m ija n e  p rz e z  p ta k i ,  

o w a d y  p o s ia d a ją c e  b a rw y  
o c h ro n n e  lu b  n ie p rz y je m n y  

z a p a c h . U z u p e łn ie n ie m  ic h  
d ie ty  są pa ję czak i, dżd żo w n ice  
i ś l im a k i.  S z c z e g ó ln ie  d u ż o

owadzich szkodników roślin 
uprawnych staje się po^ar' 
mem ropuch, żaby trawnsi
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